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W dzień Božego er 


Wiele pięknych tradycyj, obrzędów 
i obyczajów religijnych i narodowych, 
związanych ze świętami Bożego Naro- 
dzenia, sprawia, że święta te dostarcza- 
ją nam bardzo dużo serdecznych, głębo- 
kich wzruszeń. 


Gdy nadchodzi Gwiazdka, gdy zbli- 
ża się tradycyjna Wilia, radość ogarnia 
młodych i starych. Cieszą się biedni i 
bogaci, że będą mogli się opłatkiem po- 
dzielić, że podczas wspólnych uroczy- 
stości rodzinnych czy społecznych zbli- 
żą się do siebie, jakoś inaczej ze sobą 
porozmawiają, obdarzą się wzajemnie 
i wspólnie odśpiewają kolędy. 


Tradycje, które związane są ze świę- 
tami Bożego Narodzenia, tkwią szcze- 
gólnie głęboko w społeczeństwie pæ- 
"skim. Może nigdzie na świecie nie mają 
te święta charakteru tak uroczystego 
jak w Polsce. Obyczaje nasze, kolędy. 
wszystko to, co wyrosło z ludu w związ- 
ku z Gwidzdką — jest piękne i oryginal- 
ne — i właśnie to sprawia, że do na- 


szych tradycyj gwiazdkowych jesteśmy 
tak ogromnie przywiązani. 


Typowym przykładem, jakie znacze- 
nie przywiązujemy do Gwiazdki, było w 
czasie okupacji wiązanie z nią nadziei 
na odzykanie wolności. W ciężkiej at- 
mosferze prześladowań, pod grozą terro- 
ru w ciągłej obawie przed śmiercią 
święciliśmy przecież te gwiazdki oku- 
pacyjne ze szczególnym  pietyzmem, 
czerpiąc z nich wiarę, nadzieję, ufność, 
siły do dalszej walki i wytrwania, 


Lud polski jest tak gorąco przywiąza- 
ny do tradycji Bożego Narodzenia, po- 
nieważ w symbolu narodzin Jezusa 
wśród prostych ludzi, w nędznych wa- 
runkach, widzi ucieleśnienie swych ma- 
rzeń — dążenie do zrównania i brater- 
stwa wszystkich warstw społecznych. 
Bóg, kiedy przyszedł na świat, wskazał, 
że nie czyni różnicy między ludźmi, „U- 
bodzy Was to spotkało — witać Go 
przed bogaczami” — śpiewa nasz lud w 
jednej z pięknych kolęd. 


To, że Chrystus wybrał właśnie so- 
bie rodzinę prostego człowieka, zwykłe- 
go rzemieślnika, kiedy mógł dla swego 
ucieleśnienia wybrać królów i monar- 
chów — to właśnie sprawiło, że w sym- 
bolu Bożego Narodzenia lud nasz znaj- 
dował dla siebie otuchę i nadzieję. 

Jeżeli mowa o umiłowaniu naszego 
ludu do tradycji religijno-narodowych. 
to trzeba podkreślić, że szczególnie war- 
stwa rzemieślnicza wykazywała się za- 
wsze gorącym przywiązaniem do tych 
tradycji. Od najdawniejszych czasów. 
odkąd istnieją cechy, były one zawsze 
ogniskiem życia religijnego, narodowe- 
go i zawodowego. 

Cechy brały udział w obrządkach li- 
turgicznych, związanych z świętami ko- 
ścielnymi, w pierwszym rzędzie uświet- 
niały pasterki i kolędy okresu Bożego 
Narodzenia. 

To przywiązanie do tradycji przecho- 
„wało rzemiosło do naszych czasów. Każ- 
'dy cech uważa za swój obowiązek urzą- 
"dzić wspólny obchód wigilijny. W ob- 


chodach tych biorą udział rodziny człon- 
ków cechu, a także czeladnicy i ucznio- 
wie. Obdarowuje się dziatwę, Na obcho- 
dach gwiazdkowych zaproszony ksiądz 
wygłasza stosowną naukę, zebrani dzie- 
lą się opłatkiem i spożywają tradycyjne 
łakocie gwiazdkowe. Obchód taki daje 
możność do nawiązania życia towarzy- 
skiego między członkami cechu a ponad- 
to nastręcza sposobność do wyróżnienia 
się swymi umiejętnościami itp, Kto ma 
zdolności muzyczne czy recytatorskie, 
popisuje się nimi wobec rodziny cecho- 
wej, Ludzie tego samego zawodu pozna- 
ją się, zbliżają, uczą się społecznego 
życia, 

W tych wspólnych obchodach wigilij- 
no-rodzinnych jest pewna analogia z 
życiem świetlicowym wielkich przedsię: 
biorstw przemysłowych. 


Święto Bożego Narodzenia — to świę- 
to rodziny. Pamiętając o tym, nie ogra- 
niczajmy swych myśli w to święto do 
kręgu naszej małej rodziny, Oczywiście 
— jesi ona nam najbliższą. Ale poza tą 
rodziną posiadamy inną, większą. Tą 
jest nasz związek zawodowy — cech, a 
szerzej — całe rzemiosło, jeszcze sze- 
rzej — cały naród. 

Nie wolno nam się zasklepiać w ma- 
tych ciasnych kółkach — trzeba zawsze 
patrzeć szerzej i dalej, trzeba zwiększać 
swe horyzonty myślowe i uczuciowe, 
Niech symbol Bożego Narodzenia będzie 
nam wskazaniem, że pracując w trudzie 
dnia codziennego czynić to powinniśmy 
dla dobra naszej wielkiej rodziny, jaką 
jest Naród Polski, obecnie odrodzony, 
znajdujący się na drodze do lepszego: 
wznioślejszego, szczęśliwszego bytu. 


miany dotyczące ksiąg handlowych uproszczonych i podatęowych 


Rozporządzeniem Ministra Skarbu z dn. 
24. 11. 1947 r. wprowadzą się zmiany, do- 
tyczące ksiąg handlowych, uproszczonych 
i podatkowych i to następuiące: 


1. „Prośby o zwolnienie od obowiązku 
prowadzenie kontroli ilościowej należy 
wnosić nie później niż na miesiąc przed roz- 
poczęciem okresu rachunkowego, na który 
Mą nastąpić zwolnienie, Wyiątkowo, ieżeli 
chodzi o zwolnienie od obowiązku prowa- 
dzenia kontroli ilościowej w 1948 r., prośby 
wniesione do dnia 31 grudnia 1947 należy 
uważać za wniesione we właściwym ter- 
minie”. 

2. „Księgi uproszczone oraz księgi podat- 
kowe powinny być przed rozpoczęciem 
okresu rachunkowego, na który mają być 
założone, przedstawione przez podatników 


Urzędowi Skarbowemu (rewizyinemu), wła- 
ściwemu w sprawach podatku obrotowego, 
do zaświadczenia”. 

3. „Do prowadzenia ksiąg uproszczonych 
obowiązane są przedsiębiorstwa, których 
obrót w stosunku rocznym wynosi w przed- 
siębiorstwach o charakterze wyłącznie u- 
sługowym (bez świadczenia rzeczy) 
2.500.000 zł (przedtem 1 milion zł), a w po- 
zostałych przedsiębiorstwach 8 milionów zł 
(przedtem 2.500.000 zł)”. 

4. „W inwentarzu, sporządzanym przy 
zaprowadzeniu po raz pierwszy ksiąg u- 
proszczonych, można nie wykazywać 
przedmiotów majątku stałego (narzędzia, 
urządzenia itp.), których cena nabycia lub 
koszty wytworzenia w dniu sporządzenia in- 
wentarza nie przekraczały 10.000 zł (przed- 
tem 5.000 zł)”. | 


Nowości ze świata fotograficznego 
(I część) 


Fotografia stosunkowo niedawno zosta- 
ja zdegradowana ze stopnia oficerskiego 
zawodu wolnego do podoficerskiego stop- 
nia: rzemieślniczego. Żawinili tutaj jednak 
nie fotografowie a przemysł! fotograficzno- 
chemiczny, który przez dostarczanie coraz 
to lepszych i równiejszych aparatur, mate- 
riażów i chemikalii dozowanych, spychat 
coraz to bardziej dawną, sztukę) fotogra- 
ficzną do roli mechanicznej obróbki ma- 
terialów. Teraz dopiero w powojennych, 
czasach, gdy brak nam tych czy innych 
materiałów, takich czy innych chemikalii, 
konieczność zmusza nas do doświadczeń í 
prób nie tylko chemicznych i optycznych, 
ale i elektrycznych i mechanicznych. Przed- 
wojenna mechanizacja pracy przepadia, Tu- 
tyna już dzisiaj nie nie pomaga, tym więu 
cej, że nasz fotograficzny przemys} rodzi- 
my pozbawiony przedwojennych surow- 
ców, kierowników i chemików, jest w Sy- 
tuacji bodajże gorszej od nas. Codzienna 
nasza szara rzeczywistość z półkartonowy- 
mi materiałami bydgoskiej „Alfy“ na cze- 
le, oś'wietlana resztkami opalowych lub ko- 
lorowych żarówek prądem 150-cio wolto- 
wym (zamiast 220 V) Pomorskiego Zjedno- 
czenia Energetycznego, zmusza nas do naj- 
wyższych wysitków, by prace, oddawane 
klientom, nie byży gorsze jak dawniej. 

Tymczasem kraje niedotknięte zawieru- 


chą wojenną, względnie wcześniej od nas, 


uwolnione spod czutej opieki okupacyj- 
nej, wykorzystały bogate doświadczenia 
przemysiu fotograficznego, poczynione pod- 
czas wojny, przestawiły czy przestawiają 
swg produkcję z wojennej na pokojową i 
technicznie stoją już dzisiaj na pewnej 
wyżynie. 

Przede wszystkim  materia* negatywo- 
wy: Czużość materia*ów negatywowych zo- 
staia tak podwyższona, że nasza przedwo- 
jenna najwyższa już dzisiaj nie jest nawet 
redni. Gevaert poleca dla prac zawodo- 
wych już tylko jedną, bionę ciętą o czuło- 
(ci 300 Scheinera — ortochromatycznęą 
„Superchrom*, Reszta ma 320 Sch., tak or- 
tochromatyczna klisz szklana „Superchrom* 
jak i panchromatyczna „Panchromosa*, O- 
bojętnie czy jako klisza szklana czy jako 
bona cięta produkowana. O jeden stopień 
dalej poszedź angielski  liford ze swymi 
H. P 3 (Hypersensilive — Panchromatic). 
Nie gorzej stoi także Kodak amerykański, 
Najwyżej w kierunku czułości poszia ame- 
rykańska fabryka Du Pont, która w swych 
materiałach „Defender“ przeznaczonych dla 
fotografii ma*oobrazkowej dosz'a w filmie 
„Superior 3“ do fantastycznej czużości 0- 
gólnej 350 Sch. Zaznaczyć przy tym nale- 
ży, że już dzisiaj ta wysoka czurvość nie 
koliduje ani z drobnoziarnistością, ani z 
gradacją materiału. 


Serdeczny „przyjaciel“ Polski — kon- 
cern dynamitowy I. G. Farbenindustrie, ze 
swym fotograficznym  oddziatem „Agfa“ 
odżyń jak Feniks z popiożów w Ameryce 
pod skromną, firmą, „Ansco* i nie waha 
się nawet w swych publikacjach reklamo- 
wych uywać przedwojennych fotosów 
„Agfy“. Produkcja „Ansco* obejmuje sze- 
roki wachlarz materialów od filmów ko- 
lorowych poczawszy aż do doskonatych 
jak zwykle papierów. W papierach poza 
bardzo zróżmiczkowanymi i udoskonalony- 
mi papierami do fotokopii specjalnych no- 
wości, nie ma. Duży wpiyw wywaria nato- 
miast wojna na udoskonalenia chemiczne. 
Fabryki amerykańskie prawie  zupenie, 
angielskie bardzo silnie przeszty na pro- 
dukcję, chemikalii dozowanych, które do- 
stać można do kańdego celu i w każdej 
wielkości, po cenach takich, że nie kalku- 
luje się! zestawiać samemu. Najwiekszy 
postęp zanotować moima u angielskiego 
Johnsona, który wyprodukował między in- 
nymi dwie zupełnie nowe substancje wy- 
wo*ujące: „Chlorquinol* i „Meritol*. Chlor- 
quinol przeznaczony jest dla zawodowych 
fotografów, zastępuje Hydrochinon w ze- 
stawie wywo”awcza dla papierów chioro- 
bromosrebrowych. Ma tę przewagę nad 
Hydrochinonem, ġe pracuje tak samo w niż- 
szych temperaturach jak i w wyższych, 
Poza tym odpada dodatkowa kąpiel tonu- 
jąca, poniewańł zależnie od długości na- 
świetlenia i wywoływania uzyskać mońćna 
od ciepło-czarnych do czysto-sepiowych to- 
nów. Wynaleziony podczas wojny przez 
Johnsona drobnoziarnisty wywo*acz Meri- 
tol przydałby się, bardzo w pracowni To- 
bót amatorskich, ponieważ dając ziarna 
drobniejsze aniżeli Parafenylendiamina, nie 
ma skionności do zadymiania, nie wyma- 
ga prześwietlania negatywu, pracuje szyb- 
ciej a przede wszystkim wydajność jego 
jest 3—4-krotnie większa od wszystkich 
innych drobnoziarnistych wywotywaczy. 

Jeden jest tylko w krajach produkują- 
cych te materiaży, poza Ameryką natural- 
nie, mahlętment —- brak ich na rynku we- 
wnętrznym, Nie jest to brak ani zupe ny 
ani rzeczywisty, tyłko nastawienie handlo- 
we fabryk, którym zależy przede wszyst- 
kim na jak największym eksporcie, Przy- 
puszczać wobec tego należy, iż! Rzem. Cen- 
traln. Zaop. i Zbytu zainteresuje się moż 
liwoljciami importowymi i zaopatrzy foto- 
grafów w materia*y, których się, u nas do- 
tychczas nie produkuje, 

Źródła: The British Journal of Photo- 
graphy rocznik 1947 

The American Annual of Photography 
rocznik 1947 

(—) Nowak Aleksander 
mistrz fotograficzny 


Z dotychczasowego przebiegu 
rejestracji rzemieślniczej 
Podajemy stan zarejstrowanych warszta- 
tów rzemieślniczych do dnia 16 grudnia 
wiącznie, Ilość dokonanych zawiadomień 
o prowadzeniu warsztatu rzemieślniczego 
na województwo pomorskie wynosi 7.250 


na ogólną liczbą legalnych warsztatów 
11.500. 
Pozostaje jeszcze 4 dni do wypeł- 


nienia swego obowięzku. Termin nie Zo- 
staje przed'użony zgodnie z informacją Mi- 
nisterstwa Przemysłu i Handłu t. zn. 20 gru- 
dzień jest terminem ostatecznym. 

„Zwraca sięj uwagę, iż podlegający obo. 
wiązkowi zawiadomienia o prowadzeniu 
przemysłu i wykonywaniu niektórych zajęlć 
zarobkowych / mają obowięzek nie tylko 
dokonania wp”at we wżaściwych Urzędach 
Skarbowych ale i zarejestrowania się w po- 
wiatowych biurach rejestracji i odebrać 
potwierdzenie odbioru, 


W warsztacie karmelkarskim 


Narodziny słodkich gwiazdorów 


W dalszej serii zwiedzania warsztatów 
rzemieślniczych, zwiedziliśmy warsztat 
karmelkarski st. cechu Cukierników p. 
Antoniego Skoniecznego. 


Wchodząc do warsztatu karmelkarskie- 
go, zauważyć daje sie przede wszystkim 
czystość i porzędek, gdyż tu musi być u- 
trzymana bezwzględna higiena. Do zak/a- 
dów tych często przychodzi komisja sani. 
tarna i komisja zdrowia. K/adzie sie wielki 
nacisk na noszenie przepisowych ubiorów 
roboczych i to męjżtczyźni ubrani są w białe 
płaszcze i czapki, kobiety w białe p'aszcze 
i czepki. Komisia zwraca baczną uwagę na 
czystość rek (u kobiet nawet, by nie byly 
malowane paznokcie), na ubiór czy jest 
czysty i by nie by”o py'u w warsztacie 
pracy. Ca'y personel zatrudniony idzie co 
pół roku do badania lekarskiego, gdy% cho- 
ry na gruźlicę wzgl. choroby zakaźne nie 
moe w tym zawodzie prachwać. 

Wszelkie odwiedzanie pracowników w 
ubikacji warsztatowej jak i palenie tytoniu 
jest surowo zakazane. Warsztat nie powi- 
nien być zarazem miejscem sprzedatły. 

To sẹ ogólne uwagi, tyczęce się Warsz- 
tatu. Teraz przyidziemy do sprawy tech- 
nicznej wyrobółw karmelkarskich nadmieni- 
lem w tytule, chcialbym zapoznać czytel- 
ników z powstaniem qwiazdorka, który 
znajduje się w dniu (świeta Bożego Naro- 
dzenia u naszych milusieńkich. 


Na wstępie zapoznajmy się z formami, 
które wyrzeźbia się z drzewa względnie 
metalu tak, że jedna ca*ość sk*ada się 
z dwóch połówek. Te polówki służę za 
forme do odlewu w gibsie ZEROWY m. 
sk*adającym sis też z dwóch części to zn. 
góry i do'u. Aby qips nie zla się w jedną 
calot, przek'ada sie go moczonym w zim- 
nej wodzie papierem. Tak otrzymujemy 
gotowe formy do lania gwiazdorów. 

Forma, jak już zaznaczyżem, sk*ada się 
z dwóch części, przy odlewie gwiazdosków 
zespala się ją guma. Przed odlewem ka- 
dzie się ję do zimnej wody, by masa szyb- 
ciej stwardnia'a i by mona odlane gwiaz- 
dory z formy łatwo wyjęłć, gdyż woda nie 
zezwala na sklejenie sisi masy z formą, 

Masa sk'ada się z cukru i pomady (cu- 
kier, woda i 1% syropu), którą gotuje się. 
Przy odpowiedniej temperaturze wlewa siej 
ia w formy gipsowe, nastepnie wylewa tak, 
by gwiazdory nie byy pene, lecz tylko 
miały warstwę. odpowiedniej grubości 

Po ostygnięciu gwiazdorka, nadaje sie 
mu przy pomocy farby jadalnej odpowiedni 
wygląd. Malowanie to najzmudniejsza pra- 
ca przy wykonywaniu gwiazdorkótw, 

W ten sposób odlewa się mniejsze 
i większe gwiazdorki zaleśnie od posiada- 
jących form. 

Poićwki ma*ych gwiazdorków wykonuje 
się trochi inaczej, dok*adne modele z drze- 
wa wzgl. z gipsu nakleja sie na kij w od- 
powiednich odstępach tworzęc przez to 
t. zw. stemple. Do tego sę specjalne skrzy- 
nie, w których jest puder Puder sk'ada sis 
z talkumu, kartoflanej mączki i pszennej 
mąki. Wyg'adza go się specjalnym paty- 
kiem, nastepnie wyt'acza się stemplami, 
otrzymujęc odpowiednie formy w pudrze. 
W formy wlewa się znów gotowanę, masę 
cukrową. (take: samą jak przy przy dużych 
gwiazdorach) i przy ostygnięciu oczyszcza 
się z pudru, otrzymując już gotowe polów- 
ki ma ych gwiazdorów. 

Tu należy nadmienić, iA wytwarza się 
również gwiazdorki z masy czekoladowej. 
Wykonanie tych jest podobne, tylko za- 


miast masy cukrowej używa się masy ka- 
kaowej i formy są metalowe, skiadąne na 
zawiasach (też z dwóch pożówek). 

"Teraz z kolei przejdziemy do wykonania 
cukierków. Nie będę! podawał dok*adnie 
ich wykonywania, gdyż dokładnie móg:by 
je opisać tylko fachowiec z tej branży. 

Cukierki nie nadziewane jak listki, pe- 
re'ki, cytrynki itp. wykonuje się szybciej, 
nid nadziewane, 

Karmel gotowany wylewa się na p*vię 
żelazną, oblanę ,chłodzęcą: woda. Następ- 
nie przenosi się na stó! metalowy, podgrze- 
wany przdem elektrycznym wzgl, gazem. 
Tu farbuje sie karmel rozmaitymi kolorami, 
farby jadalnej i układa paskami, zależnie 


od życzonego wzoru. Na stole tym jest az- 
best a na nim skóra — zapobiegają oe 
spaleniu się karmelu i nie pozwalają mu 


zastygnąęć, 

Karmel kraje się na odpowiednie p”asz- 
czyzny, które przepuszcza się przez mosięłż- 
ne waki, w których jest wyryta forma cu- 


EWA w 


z okazji 


ROERE 


Rzemieślnikom pomorskim 
i Ich Rodzinom 


ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA 


składa najlepsze życzenia 


IZBA RZEMIEŚLNICZA 


kierka. Przez kręcenie korbą, wałki obra- 
cają się i wyt'aczaję z karmelu gotowe cu- 
kierki. Na pzycie, gdzie wychodzą z wa*ka 
cukierki ustawia się wentylator, który po- 
woduje ich twardnięcie, 


Cukierki nadziewane wytwarza się na- 
stępująęco: po wylaniu karmelu na stók 
chlodzony a następnie przenosi się na stół 
ogrzewany i tu po zestawieniu odpowied. 
rich wzorów kolorowych — zależnie od y- 
czenia — tworzy się, jedną płaszczyznę 
karmelu (jak ciasto do makaronu). Z tego 
ciasta robi się formę (na kszta!t miski) w 
która, wlewa się, marmeladę do nadziewa. 
nia. Na to nak'ada się drugą. płaszczyznę 
ipo sklejeniu otrzymuje się ca*otić (coś w 
rodzaju dużego okręgiego waka). 

Tak spreparowanż masę kula się w ten 
sposób, że koniec coraz to więcej rozcięga 
sie a wewnątrz karmelu pozostaje marme- 
lada. 

Po otrzymaniu odpowiedniej grubości, 
ucina sie ję nożem i kżadzie do aparatu, 
który z kolei ucina z niej pojedyncze cu- 


kierkii w ten sposób otrzymane cukierki 
chodzi się, wentylatorem. Tak powstają 
raczki, pszczółki, galla, mieszanki itp 


Sp. 


z nea A R 


w Bydgoszczy 


RAR SAR SR SŁ S S S 


Z działalności Stowarzyszenia Opieki nad Młodzieżą 
Publiczo. Szkół Dokształcających Zaw. w Bydgoszczy 


Stowarzyszenie Opieki nad Miodzieżą 
Publicznych Szkół Dokszta”cajęcych Zawo- 
dowych zorganizowane zosta”o we wrze- 
śniu 1945 r. z inicjatywy dyrekcji szkół za- 
wodowych i przy wspóltudziale rzemios”a, 
kupiectwa i przemys”'u, Głównym celem i 
zadaniem Stowarzyszenia bya wspó'praca 
ze szko ly nad wychowaniem i .umoralnie- 
niem "modziedły rzemieślniczej. W dniu 10 
bm. odbyło się walne zebranie delegatów 
Stowarzyszenia, Sprawozdania z'ożyli pre- 
zes, skarbnik, sekretarz i przewodniczęcy 
komisji rewizyjnej. 


W czasie działalności Stowarzyszenia 
odbyło sięj 5 zebrań delegatćiw, 13 posie- 
dzeń Zarządu, 2 posiedzenia komisji sta- 
iutowej i 2 posiedzenia komisji gospodar- 
czej. Po stronie dochodu  zaksięgowano 
313.741,50 z“ p stronie rozchodu 298,734,00 
z. Na potrzeby szkół wydano sumę 163 
tys. 593 z) Pozostałą, kwote 15.007,50 zk 
przeznaczono na sztandar szkół zawodo- 
wych, 


dziennym znalazřa się 
Stowarzyszenią, W 


Na porzędku 
sprawa rozwiązania 


myišl rozporządzenia Ministra Oxwiaty z 
dnia 29 lipca 1947 r. Nr II OK 2590/47 
zorganizowane będą Rady Opiekuńcze przy 
Średnich Szko”ach Zawodowych i one kon- 
tynuować będą pracę, zapoczętkowanę: 
przez Stowarzyszenie — pracę dla dobra 
modzieży rzemieślniczej. Na zakończenie 
zebrania, dyr. p. Durek w serdecznych s'o- 
wach podziękował tym wszystkim, którzy 
wzożyli tyle pracy i poświęcenia dla tak 
wznios'łej sprawy, jaka jest wychowanie i 
umoralnianie miodzieży, 


Dekret w sprawach wekslowych 


Ogłoszony został dekret, na mocy którego 
dla weksli wystawionych przed dniem 9 ma- 
ia 1945 r. (dotyczy również weksli przedwo- 
iennych), a płatnych przed dniem 1 stycznia 
1948 r. bieg terminu przedawnienia roszczeń 
weksjowych rozpoczyna się w dniu 1 stycz- 
nia 1948 r. Nadto weksle te zostały ustawowo 
zwolnione od protestu. Brak protestu jednak 
nie zwalnia żyrantów od odpowiedzialności 
węekslowej. 
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IV-ty Zjazd Starszych i Podstarszych 


województwa olsztyńskiego 


W dniu 7-go grudnia rb, w pięknie u- 
dekorowanej sztandarami  cechowymi sali 
egzaminacyjnej Izby Rzemieślniczej w Ol- 
sztynie odbywu się IV-ty z kolei Zjazd Star- 
szych i Podstarszych województwa olsz- 
tyńskiego, 

W pierwszej częćei Zjazd obradowa! 
nad sprawami Rzemielślniczego Instytutu 
Naukowego w Olsztynie — w drugiej czę- 
ści Zjazd zajął się sprawą; przekazywania 
mienia nierolniczego oraz obowiązkiem za- 
wiadomienia o prowadzeniu rzemiosta. 

W Zjeździe wzięřo udział zgórą 90-ciu 
uczestników. Zjazd zaszczycili swą: obec- 
nosciąi pp: Zbigniew Ehrenberg, dyrektor 
Departamentu Przemysłu Miejscowego Mi. 
nisterstwa Przemysłu i Handlu, poseł Ju- 
lian Sadowski, prezes Zwięzku Izb Rze- 
mieślniczych R. P. i mgr Jan Mencel, dy- 
rektor Izby Rzemieślniczej w Warszawie. 

Po zagajeniu przez p. J. Łukiewskiego 
prezesa Izby, który w gorących wyrazach, 
pe'nych uczucia i uznania powitał p. dyr. 
Ehrenberga i pozostatych gości,  diuższe 
przemówienie wygtosii p. dyr. Ehrenberg, 
który nawięzujęc do uchwat ostatniego 
Kongresu Rzemiosta Polskiego w Bydgo- 
szczy w roku ubiegłym, zapewnił uczest- 
ników Zjazdu, że uchwały te są już w 
znatznym stopniu zrealizowane, a w cza- 
sie najbliższym zostaną zrealizowane cał- 
kowicie. 

Powoływanie  Komisarycznych  Zarzą- 
dów w Izbach było zawsze zgodne z wolą: 
ogółu rzemiosja i dlatego — mówi} dalej 
p. dyr. Ehrenberg — ze spokojem i ufno- 
kci można będzie wkrótce przystąpić do 
wyborów w samorządzie gospodarczym 
rzemiosła, którego. wspólpraca z Rządem 
równieć i po jego wyborach u'ońy sier hat- 
monijnie i z pożytkiem dla Odbudowy De- 
mokratycznej Polski Ludowej, 

Linia gospodarcza, przeprowadzona w 
Bydgoszczy, napewno nie zostanie skrzy- 
wiona — zapewnij p. dyr. Ehrenberg. 

Następnie wygźłosi* diuższe przemółwie- 
nie pose: p, Sad'owski, przypominając ze- 
branym, że jest obecnie po raz drugi na 
Ziemi Olsztyńskiej. Jego pierwszy pobyt 
miat miejsce wtedy, gdy awangarda pier. 
wszych pionierów zjechała na te ziemie. 
by je zagospodarować. z 

— Znalazem się wtedy — mówit p. 
pose* Sad'iowski — w szeregach pierwszej 
ekipy Izby Rzemieślniczej Warszawskiej, 
która przybyła powołać do życia na Ziemi 
Olsztyńskiej samorzęd qospodarczy rzemio- 
sła. Obecnie samorząd gpspodarczy rze- 
mios”a ma znacznie szersze pole dzia*alno- 
dci, niż przed ostatnią, wojnę. [Izba jest 
prawdziwym opiekunem rzemiosta i nale- 
ży przypuszczać, że wzajemna współpraca 
Izb i Rzemios*”a bedzie sią w dalszym cią- 
gu pożytecznie rozwijać. 

Z kolei zabra* głos p dyrektor Mencel, 
podkreślając wzajemne, głęboką więż du- 
chowa tut. rzemiosła i rzemiosła warszaw- 
skiego. Wyniki pracy tej Izby są: imponu- 
jęce i jesteśmy wszyscy pe'ni podziwu dla 
pracy i osięgnięć tut. samorządu gospo- 
darczego. 

Następnie przemawia* p. Reutt, dyrek- 
tor Izby Przemystowo-Handlowej w Olszty- 
nie, zapewniając dalszą harmonijną wza- 
jemną wspólpracęj obydwu bratnich samo- 
rządółw. 

W dalszym ciągu Zjazdu wyg!osiń re- 
ferat dyr. Izby Rzemieślniczej w Olsztynie 
p. mgr K. Lisowski, n. t,: „Stan i możliwo- 
ści rozwojowe rzemiosła Ziemi Warmijsko- 
Mazurskiej". 
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O działalności naszej najwymowniej 
mówią cyfry — powiedział p. dyrektor. — 
W roku 1495 byo w Izbie zarejestrowa- 
nych 543 warsztatów, gdy obecnie jest 
czynnych 10 cechów rzemieślniczych, obec- 
czynnych około 3000, zatrudniając oko- 
*o 7,000 osób. Gdy w roku 1945 byto czyn- 
nych 10 cechów rzemieślniczych, obecnie 
rozwija działalność 38 cechów. 


Omćiwiwszy szczegółowo sprawy. kredy- 
tów, surowców, wymiaru podatków, zamól- 
wień na rzecz Skarbu Państwa, przekazy- 


wania warsztatów rzemieślniczych, manż 
zarobkowych itd, p. dyrektor zakończył 
swój referat wezwaniem do wytężonej 


pracy i poświęcenia nad odbudową: nowej 
Demokratycznej Polski Ludowej, 


Po tym referacie p. dyr. Ehrenberg roz- 
da nagrodzonym na wystawie bydgoskiej 
rzemieślnikom dyplomy i medale srebrne. 
Nagrodzeni zostali: pp.: 1. Tadeusz Zając, 
mistrz w ślusarstwie precyzyjnym za wy- 
rób bębenków do maszyn do szycia, 2. 
Inż, Józef Dutkiewicz, Radca Izby, meda- 
lem za wydatny udzia* w organizowaniu 
wystawy, 3. Artur Popkowski, mistrz ma- 
larstwa- dekoracyjnego, za reklamę: arty- 
styczną, oraz 4. dyplomem uznania Izby 
Rzemieślniczej w Olsztynie, p. Franciszek 
Łukaszewski, Starszy Cechu Zbiorowego w 
Szczytnie, za wydatną, pracę organizacyjną 
dla rzemiosła, 


Po referacie pp. wicedyrektora Izby E. 
Szpaderskiego n. t. „Obowiązek zawiado- 
mienia o prowadzeniu rzemios'a', oraz Ja- 
chimiaka Józefa Naczelnika Wydziału Eko- 
nomicznego Izby, n. t. „Przejmowanie na 
własność mienia nierolniczego*, i uchwa- 
leniu rezolucji, Zjazd zamknięto. 


REZOLUCJE 


IV-ty Zjazd Starszych i Podstarszych 
Cechów Rzemieślniczych woj. olsztyńskie 
go, po całodziennych obradach w dniu 7. 
12. 1947 r w sali obrad Izby Rzemieślni 
czej w Olsztynie, uchwalił jednomyślnie 
następującą, rezolucję: 


1. Oceniając olbrzymie zasługi i ofiar- 
ną długoletnią: pracę dla rzemiosta polskie: 
go p. Zbigniewa Ehrenberga, Dyrektora De- 
partamentu Przemys%u Miejscowego Mini- 
sterstwa Przemysłu i Handlu, rzemios'o 
woj. olsztyńskiego wyraża p. Dyrektorowi 


Ehrenbergowi najwyższe uznanie, gorące 
przywiązanie i cześć, jaką jest powszech- 
nie otaczany przez rzemiosto polskie i 
przyrzeka pod Jego świattym kierownic- 
twem pracować z dalszym wynikiem i za- 
pałem dla odbudowy Demokratycznej Pol- 
ski Ludowej. 

2. Zjazd zwraca się do wżadz Samorzę- 
du Gospodarczego Rzemiosła o wyjedna- 
nie dla rzemieślników woj. olsztyńskiego 
niskooprocentowanych kredytów krótkoter- 
minowych, oraz o u'atwienie realizacji kre- 
dytu inwestycyjnego. Kredyt ten jest nie- 
dostępny dla tut. rzemiosła z powodu wy- 
magań stawianych przez instytucje kredy- 
towe — wymagań, które rzemiosto zaspo- 
koić nie jest w stanie, 

3. Zjazd postanawia podjęlć starania u 
wiaściwych czynników o należyte nasyce- 
nie surowcami rzemieślniczymi woj. olsz- 
tyńskiego, oraz o umożliwienie stolarzom 
zaopatrywania się w surowiec drzewny w 
tut. Zarządzie Lasów Państwowych. 

4. W przedmiocie wymierzania podat- 
ków, rzemios'o prosi o rzeczową: i ycz- 
liwę oceng ksiąg handlowych przez wa- 
dze skarbowe oraz o przedsięwzięcie sta- 
rań celem zryczałtowania podatków: obro- 
towego i dochodowego. 

5. Stawki czynszu dzierżawnego, wy- 
mierzane przez wadze komunalne są nie- 
wspólimierne z rentownością, pomieszczeń, 


„zajmowanych przez warsztaty rzemie:lni- 
cze. Ustalone przez Miejską Radę Narodo- 


wią stawki podatku lokalowego są wygó- 
rowane j zbyt obciążające produkcję rze- 
mieślniczę, 

6. Zjazd wyraża opinię, że zwiekszenie 
udziału kobiet w rzemiośle i przemyśle lu- 
dowym, przyczyni się; do szybszego uzu- 
pełnienia strat osobowych, poniesionych 
przez rzemiosło w czasie ostatniej wojny 

7. W przedmiocie przekazywania mienia 
nierolniczego Zjazd wyraża opinię, że w 
pierwszej linii powinny być przekazywane 
(warsztaty rzemieślnicze. Będzie to! czyn- 
nikiem zwiezania ludzi z Ziemią, Ojczystą 
i przyczyni się! do rozbudowy warsztatów. 

8. Zjazd domaga sięj stosowania mani 
zarobkowych przez Urzędy Skarbowe na 
podstawie istotnej dochodowosści warszta- 
tów rzemieślniczych oraz wydania zarzą. 
dzenia, pozwalającego wliczyć urzędowe 
marże do kalkulacji rzemieślniczej, przez 
Komisje Cennikowe. 

9. Ze względu na to, że okres wykupy- 
wania warsztatów rzemieślniczych zbiega 
sięi z okresem zawiadomienia o prowadze- 
niu warsztatów, Zjazd zwraca sie do na- 
czelnych wsadz o podjęcie starań, celem 
przesunięcia rejestracji na rok 1948. 


Zjazd Rzemiosła w Iczewie 


W dniu 8 grudnia br. odbył się w Tcze- 
wie uroczysty Zjazd Rzemiosza powiatu 
tczewskiego. 

Zjazd rozpoczę% six. nabożeństwem w 
kościele św. Stanisiawa Kostki, po którym 
uczestnicy udali sięj w pochodzie ze sztan- 
darami cechowymi do gmachu Powiatowe. 
go Gimnazjum i Liceum Ogólnokszta*cące- 
go przy ul, Stalina. W Zjeździe wzięli u- 
dział przedstawiciele miejscowych wřadz 
państwowych, Gdańskiej Izby Rzemiećlni- 
czej oraz przeszło 400 rzemielsiników z te- 
renu powiatu. Po wystuchanych referatach 
i dyskusji została uchwalona rezolucja do- 
tycząca następujących zagadnień: 

1. uregulowania kwestii w”asności war- 
sztatów poniemieckich i opuszczonych 
przez zastosowanie jak najdąlej idących ulg 
dla rzemieślników poszkodowanych przez 
wojnię. 


2. zredukowania do minimum wszel- 
kiego pośrednictwa w zaopatrywaniu rze- 
miosa w surowce i towary; 


3. przyznania rzemieślnikom d'ugotermi. 
nowych (przynajmniej 3,5 rocznych) kre- 
dybółw obrotowych; 


4. zmiany dotychczasowego ustosunko- 
wania władz skarbowych do rzemieślni- 
ków; 


5. regulowania rachunków przez insty- 
tucje państwowe, samorządowe, natych- 
miast po wykonaniu robót przez rzemiekśl. 
nika. 


Poza tym poruszono w rezolucji sprawy 
związane ze szkolnictwem zawodowym, ak- 
cją zwalczania drożyzny i spekulacji oraz 
rozplanowaniem sieci warsztatów rzemieśl- 
niczych w terenie. 


BE Działalność rzemiosła na) 


Cech Ortopedyczno-Bandażowniczy w Bydgoszczy 


Jako pierwszy zjazd ortopedystów w 
odrodzonej Polsce odby: się w Bydgosz- 
czy w „Domu Rzemiećlniczym' w niedzie- 
lẹ dnia 14 bm. z udziałem mistrzów orto- 
pedycznych z Bydgoszczy, Grudziądza, To- 
runia i Wiocławka. 

Pan Lachowicz wyg'osi* przemówienie 
inauguracyjne, w którym uzasadniń potrze- 
bę, stworzenia cechu dla powyższego za- 
wodu, Przed wojną, istniał cech ortopedy- 
stów i wszyscy zebrani dokladnie zdają 
sobie sprawę! o wartości i korzyściach or- 
ganizacyjnych jakie dają Tzemiostu cechy. 

Stworzenie dzisiejszego cechu ma być 
podwalinz i bodźcem do stworzenia ogól- 
nopolskiego cechu branżowego. 


Na przewodniczęcego zjazdu powołano. 


p. Lachowicza, do pióra powołano p. Ki- 
cińskiego. Jako pierwszy przemówił wice- 
dyr. Izby Rzemieślniczej p. Cieszyński da- 
jęc wszelkie wskazówki i porady w celu 
utworzenia cechu ortopedystów i banda- 
diystórw, 

Wybór wladz da> nastepujący wynik: 
st. cechu zosta: wybrany p. Zbigniew La- 
chowicz, sekretarzem p, Wiktor Kiciński, 
skarbnikiem p. Kazimierz Nowacki, jako 


przewodniczący komisji rewizyjnej p. Ka- 
miński, 

Cech będzie nosić nazwę „Cech Orto- 
pedyczno-Bandażowniczy w Bydgoszczy 
Zjazdy odbywać się! będą, w odstępach 4 
do 6 tygodni. Zebrani stwierdzają, iżl R. C. 
Z. Z. zawsze przychylnie ustosunkowywato 
się; do ortopedystów a mają nadzieję, iż 
przez stworzenie cechu współpraca z R. C. 
Z, Z. na pewno się ścieśni. 

Nad sprawą szkolenia uczni wywięza. 
ża się dluższa rzeczowa dyskusja. W wy- 
niku ustalono, iż każdy mistrz najmniej 
przyjmie 1 ucznia do swego zakładu. Na 
każdym zebraniu po kolei każdy z cz'on- 
ków wygłosi referat fachowy co przyczy- 
ni się znacznie do urozmaicenia zebrania 
i wzajemnego doszkalania się. Na następ- 
nym zebraniu wygłosi referat p. Nowacki 
na temat różnicy ortopedii od bandażow- 
nictwa, 

Uchwalono dalej nawiązać bliższy kon- 
takt z lekarzami specjalistami, by zdobyć 
ich cennych wskazówek przez wyg”oszenie 
przez nich swych uwag i anatomii na ze- 
braniach. 

Składke| miesięczną. ustalono na 200 zi 
wpisowe 500 zł. 


Z obrad Cechu Szewców i Cholewkarzy 


W poniedziatek, dnia 9 grudnia br. w 
sali Resursy Kupieckiej odbyżo sie, walne 
zebranie Cechu Szewców i Cholewkarzy 
w Bydgoszczy. 

Obradami przewodniczył st. cechu p. 
Bernard Przybylski. Po przeczytaniu licz- 
nych list zbiórkowych uchwalono wyasyq- 
nować z kasy cechowej na Tow. Przyjacióż 
Szkó* Wyższych 1000 z na Tow. Przyja-. 
ciółk Żożnierza 1000 z, na sieroty i wdowy 
po pomordowanych 1000 z*, oraz została 
puszczona między cz”onkami lista na Zw, 
Zaw. Pracowników Niewidomych. St. ce- 
chu zwróci się do czionków z apelem o o- 
fiary dla niewidomych w postaciach wyre- 
perowanego obuwia używanego. Sekretarz 
p. Bociek, wniósł wniosek o urządzenie 
kursów otwiatowych, gdzie tematem beb 
dzie kalkulacja, rysunki itp., kursy te by- 
iyby przygotowaniem do złożenia egzami- 
nu mistrzowskiego. Budżet na rok 1948 
uchwalono w sumie 387.000 zł, lecz pewne 
przesunięcia pozycji zostaną. ostatecznie 
uzgodnione na zebraniu zarzędowym. 


W dniu 1 stycznia (Nowy Rok) 1948 r. 
obchodzić będzie cech swój doroczny ob- 
chód gwiazdkowy w lokalu Resursy Ku- 
pieckiej.j W tym to celu zosta* wybrany 
komitet w osobach pp. Idkowiaka, Paszka, 
Poboca, Kaczmarka, Boćka, Kubiaka, WréŁ 
blewskiego Jana, Józefiaka, Gasiorowskie- 
go, Piłata, Kowalskiego, Wojciechowskie- 
go, Szulca, Idkiewicza i Robaczewskiego. 
Op'atś! na ten ceł uchwalono 300 zx dla 
członka z żoną, na każde dziecko optaca się 
50 zł (tą samą wysokość oplaty dotyczy 
ucznia), dla gości 200 z». 

W wolnych głosach przemówi* dyr. Izby 
Rzemieślniczej p. Werno na temat rejestra- 
cji rzemiosła. Dalej p. Ickowicz potępia 
lekceważenie jakie czynią czionkowie nie 
przybywając na zebranie, prosi on o zasto- 
sowanie wysokolści kar wobec nich. Pan- 
toflarze Żalili się, iż nie by'o dotychczas 
żadnych przydziałów skóry dla ich potrze- 
by, Skóra która byża w przydziale jest dla 
korkarstwa za droga. 


Nowe władze w Cechu Bednarzy 


W dniu 14 bm. w Domu Rzemiosła od- 
by:o się walne zebranie Cechu Bednarzy 
na woj. pomorskie, które zagaił podstarszy 
cechu Jan Pierzyriski. 

Z powodu rezygnacji st. cechu p. Wie- 
trzykowskiego powoano prezydium zebra- 
nia w osobach: jako przewodniczącego p. 
Ottona Millera, do pióra p. Dobrzańskie. 
go, na tawników pp. Zydla, Targańskiego 
i Masiaka. 

Z sprawozdania podstarszego cechu b. 
Ciechny wynika, ia cech po catorocznej 
swej działalności zdo'a* zorganizować wszy- 
stkich bednarzy województwa pomorskiego, 
starając się w miaręj jego możności o przy- 
działy surowców i o zjednoczenie koleżeń- 
skie. W pracach tych napotykało się zaw- 
sze o pewne hamulce, które należy w przy- 
szej kadencji starać się usunęć. Dal- 
sze sprawozdanie zdał sekretarz i skarbnik 
cechu. Komisja rewizyjna wniosła wniosek 


o udzielenie dotychczasowemu zarzędowi 
pokwitowania, które zosta*o przez ogół 
członków akceptowane. Nad powyższymi 
sprawozdaniami wywięza'a się; krótka lecz 
rzeczowa dyskusja. 

Budżet na rok 1948 został uchwalony w 
wysokości 43.193 zł. Wstępne do cechu 
podwyższono na 500 z} wpis uczni ustalo- 
no w wysokości 300 z7, 

Dalszym punktem obrad by! wybór no- 
wych władz cechowych. Na st. cechu wy- 
brano Ottona Mullera z Nak'a, na I zast. 
Mariana Ciechnę z Szubina, I zast. Jana 
Pierzyńskiego z Bydgoszczy, sekretarzem 
został wybrany Aleksander Dobrzański, 
skarbnikiem Franciszek Heise, na *awników 
wybrano pp. Ryszarda Jakubowskiego i Jó- 
zefa Rodego. W skad komisji rewizyjnej 
weszli jako przewodniczący p. Michał Wie- 
luszyński, pp. Szczepan Obsadny i Jan Bie- 
dowicz jako członkowie, 


Dyr. Izby Rzemieślniczej p, Werno wy- 
gzosię bardzo szczegółowe wyjaśnienie na 
temat rejestracji rzemiosła, 

W wolnych głosach nowowybrany st. 
cechu p. Miiller w swym przemówieniu po- 
dziękował zebranym za wybór zaznaczając 
zarazem, że uczyni wszystko co w jego si- 
le będzie ku dalszemu rozwojowi cechu 
i dobru czionkółw. Na koniec uchwalono, 
by wszystkie zebrania cechowe odbywały 
się w poniedziałek, 

Wszelkie korespondencje dotyczące ce- 
chu należy składać na ręce podstarszego ce- 
chu p. Jana Pierzyńskiego w Bydgoszczy, 
ul. Ujejskiego 106. 


Dekarze pomorscy 
przy stole obrad 


Pod przewodnictwem st cechu p. Julia- 
na Świtka odbyło się w dniu 10 grudnia 
br. w Domu Rzemiosła walne zebranie Ce. 
chu Dekarzy na woj. pomorskie. 

O rejestracji rzemiosza mówił przed- 
stawiciel Izby Rzemieślniczej p. Dramo- 
wicz. Zapoznał on zebranych z tokiem po- 
stępowania przy rejestracji oraz zapozna? 
z wszelkimi ulgami, jakie są przewidziane 
dła zawodu dekarskiego. W dyskusji ubo- 
lewano, iż znów przy tej rejestracji naj. 
lepiej wyjdę partacze, gdyiż teraz przez u- 
jawnienie się bięldąj mogli prowadzić przed- 
sięębiorstwo bez posiadania odpowiednich 
kwalifikacji. 

W tej kwestii zabierali gtos dyr. Izby 
Rzemieślniczej p. Werno i prezes Zw. Ce- 
chów p. Godek; obaj zapewniali, że reje- 
stracja ma na celu oczyszczenie właśnie 
z tych stosunków w rzemiośle. 

Bolączką wszystkich cztonków okazała 
się sprawa surowców, których nie dostar- 
cza RCZZ dla dekarzy. Po uchwaleniu bud- 
żetu na rok 1948, przystąpiono do odczy- 
tania komunikatów zarządu oraz ważnej 
korespondencji, P. prezes Kuczma dzięku- 
je pisemnie za nades”ane (życzenia z oka- 
dji jego 25_lecia pożłycia  ma'żeńskiego. 
Następnie odczytano szereg nadesłanych 
list zbiórkowych z różnych instytucji spo- 
łecznych. 

W wolnych głosach poruszano jeszcze 
szereg bolęczek zawodowych i sprawy 
bieźjące cechu. 


POWIATOWY CECH STOLARSKO-KOEO- 
DZIEJSKI W NAKIE n. N. 


obchodzi w niedzielę, dnia 28 grudnia br. 
100-1ECIE SWEGO ISTNIENIA 
Poniżej 
stości: 

1. Godz. 10,00 zbiórka wszystkich uczest- 
ników przed Strzelnica, 

2. Godz. 10,15 wymarsz do kościoła św. 
Wawrzyńca, 

3. Godz. 10,30 uroczysta suma, 

4. Godz, 14,00 zebranie Cechu z udziałem 
przedstawicieli władz i go- 
ści, 

5. Po zebraniu 

i opłatek, 
6. Godz. 19,00 wieczorek taneczny. 


umieszczamy program uroczy- 


wspólny obiad, kawa 


Porządek zebrania: 


1. Zagajenie i powitanie przedstawicieli 
Władz i Gości, 
2. Powołanie prezydium, 
3. Przemówienia, ù 
4. Odczytanie kroniki cechowej, 
5. Wspomnienie dawnych tradycyj, 
6. Wreczenie dyplomów: 
za 25 lat mistrzostwa, 
4 za 25 lat członkostwa, 
Wpisy do Złotej Księgi, 
Zamkniecie, 


© m 


Z zebrania informacyjnego Cechu 
Rzeźników i Wędliniarzy w Bydgoszczy 
W dniu 14 grudnia br. w sali restaura- 
cji Rzeźni Miejskiej odbyvo się; zebranie 
informacyjne Cechu Rzeżników i Wędli- 
niarzy, któremu przewodniczyż starszy Ce- 
chu p. Godek. 


Po zagajeniu i powitaniu zaproszonych 
gości i przedstawicieli prasy, p. Godek w 
krótkim sprawozdaniu  omówiż przebieg 
kilku interwencji z Związkiem Cechów i 
Ogólnopolskiego Komitetu Rzemiosła Rze- 
(iniczo-Więdliniarskiego w Ministerstwie 
Przemystu i Handlu, zmierzających do na- 
leżytego przedstawienia położenia rzemio- 
s*a rzeźniczo - wądliniarskiego i uzyska- 
nia dla niego dodatkowych ulg. Dla zo- 
brazowania tego p. Rucki odczytań uchwa- 
lone postulaty, które byry wręczone p. w.- 
ministrowi Szyrowi. Następnie scharakte- 
ryzować cięiłkę sytuacje, w której znalazta 
się branża rzeźnicka. 

Starszy Cechu p. Godek wezwał zebra- 
nych, żeby mimo olbrzymich trudności, speź- 
nili swój obowiązek wobec państwa i do- 
konali zgoszenia. 

W  wyczerpujęcym referacie p. Ur- 
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Serdeczne życzenia z okazji 
Świąt Bożego Narodzenia 
j Nowego Roku 


oraz pomyślnego rozwoju 
warszłałów wszystkim swym 
Członkom życzy 
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Cech Szczotkarzy 


pomorskie 


na woj. 


ODED TRED 3 EB Ers GB Th Grr 


— 


la węgiel bukowy 
la kit szklarski 


poleca: 


Marian Rzekiecki 


BYDGOSZCZ 
ul. Emilli Plater 17 
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Z okazji 


Świąt Bożego Narodzenia- 
i Nowego Koku 


wszystkim Kolegom i Znajomym 
składam serdeczne życzenia 
Alfons Woiciński 


sł. cech; zegarmistr:ów, 
złotników i grawerów 
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Wszystkim moim Szan. Klientom y 

i Znajomym składam serdeczne A 
życzenia M 
k Wesołych Świąt M 
j y A W 
ż i Dosiego Roku $ 
U ZARŁAD KRAWIECKI 9 
p Adam Mikołajski, Bydooszcz > 
£ Aleje 1 Maja 11 Tel 1444 a 
ZRZESZENI ZSZ ASI ZASCZAAZNE 


bański zapoznał zebranych z podstawa- 
mi prawnymi ulgami przyznanymi rzemio- 
siu w okólnikach Ministerstwa Przemystu i 
Handlu oraz teczniczną stroną wykonania 
obowiązku zgłoszenia. 

Na zapytanie p. Karaszewskiego. wice- 
dyrektor p. Cieszyński wyjalinił stanowi- 
sko Izby Rzemieślniczej oraz omówił} me- 
moria Zwięzku [zb Rzemietlniczych, któ- 
ry w powyższych sprawach zostać złożony 
w Ministerstwie Przemys'u i Handlu. 


UWAGA BEDNARZE! 


KOMUNIKAT 


„Cech Krawców i Kuśnierzy w Bydgo- 
podaje do wiadomosci wszystkim 
iż następny numer „Postępu 
Krawieckiego* — będzie można nabyć w 
Cechu przed świętami“, 


SZCZY, 
cz.onkom, 


KURS DLA MALARZY POKOJOWYCH. 


Cech Malarzy i Lakierników w Bydgo- 
szczy urzędza w godz. wieczornych kurs 


Zarząd Wojew. Cechu bednarzy podaje malarstwa pokojowo ~- dekoracyjnego dla 
do wiadomości, iż wszelkęj korespondencję  uczni, kandydatów na czeladników i mi- 
cechowią należy wysjać pod adresem Jan  strzów, Informacje udziela i zgłoszenia 


Pierzyński, mistrz bednarski, 1 Maja 3 


ul, Ujejskiego nr 106. 


J. A. DRĄŻKOWSKI i 


BYDGOSZCZ, UL. WYZWOLENIA 1 


Cprzy Placu ign. Daszyfńiskiego) 


Bydgoszcz, przyjmuje sekretariat Cechu Al. 


w godz. 15—16 do dnia 30 bm. 


S-ka 


Polecamy: 
podszewki i przybory krawieckie 


Firma nagrodzona brązowym medalem na Wystawie Przem. Rzem. i Handlu w Byda szczy 
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\ Wesołych Świąt i Dosiego Roku 


wszystkim Klientom i Znajomym życzy 


PIERWSZORZĘDNA ($ 


miarowego 


FLORIAN WRÓBLEWSKI > BYDGOSZCZ, ŚNIADECKICH 46 5 
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Szanownym Klientom | Znajomym życzę 


(Desołych Świąt i Dosiege Roku 
ZAKŁAD KRAWIECKI 
Stanisław Gudel 


Bydigoszez, UN iFredry"nr IS 
Telefon 33-08 


Szanownej Klienteli i Znajomym życzy 


Wesołych Swiat i Dosiego Roku 2 


wytwórnia wózków 
BYDGOSZCZ, Pomerska 21 (wejście Śniadeckich), telefon 38-69 


W. CZECHOROWSKI, 


FOTO PTOTLOTOLTOTYLOOTLLTTLL LOTTO LLL LE PPL LOPP LLL TOLO O LLLLLLLLLE 2 


Wszystkim moim Szanown. Klientom i Odbiorcom składam serdeczne życzenia 


WESOŁYCH ŚWIĄT i DOSIEGO ROKU 


: Sklep przyborów krawieckich : 
: JAN BUCZKOWSKI ż 
Å Bydgoszcz, Śniadeckich 31 - 
AO TTET ETTET TTT 
m 


Wszystkim Szanown. Klientom i Znajomym składam serdeczne życzenia 


Wesołych Świąt i Dosiego Roku 
2, ZM JEKCIE ZA JD KIRA WIEC IK I 
Józef Krawczak 


Bydgoszcz, ul. Dworcowa 57 
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PROORACZKOWSKI 
 BYOGOSZECZ, Król. Jadwigi 27 (róg ul. Dworcowej) Telefon 34-17 
WARSZTATY ELEKTROMECHANICZNE 

| Oddział elektrotechnika samochodowa 

Il. Naprawa uzwojeń silników i aparatów elektrycznych 
ili. Nabrawa pomp wtryskowo-ropowych 
IV. Naprawa i ładowanie akumulatorów 
NTRSAP IEEE SAH KAZAR WAZA OSAD KSI OZSOW ZEDO XA ASIE RDZ KN BARAK ASADARÓ FASO ARA ISOK RSW 


oee = PAALWANEWE 
CZYNY CZYASAWŁ A EOE: 


Lr A 
SZaPownym Klientom I znajomym Szanownej Klienteli i Znajomym życzy 
ŻYCZĘ WESOŁYCH ŚWIĄT 


i SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO ROKU 
ZAKŁAD ORTOPEDYCZNY 
W. Kiciński 
mistrz ortopedyczny 


Bydgoszcz, ul. Śniadeckich 29,m. 1 


Wesołych Świąt i Dosiego Roku 
STEFAN JANICKI 
KONFEKCJA — BŁAWATY i KRAWIECTWO 
BYDGOSZCZ, PI. Piastowski 19 cróg ut. śnladeekieh) 


* 


e 


Szan. Klienteli i Znajomym życzy 


Wesołych Sw iąt E | Wesołych Świąt i szczęśliwego Nowego Roku 
i Dosiego Roku Skład materiałów, konfekcji i krawiectwa 


wszystkim Członkom życzy BBACIA BR ODOWSCY 


Bydgoszcz, Dworcowa nr 52, telefon nr 29-32 


Zarząd 
Cechu Kapeluszników i Czapników a panna OOOOOLOOOOOOTLLLLLLLLLCL (MM MU nnna MOLO E 


SPRZEDAŻ RÓŻNYCH FU TER | 


i zakup surowych skórek futerkowych 


w Bydgoszczy 


Tchórze, kuny, wydry, lisy i t. p. poleca 


Firma D. RACZKIER 


Bydgoszcz, ul. Dworcowa 77, telefon 39-00 


Szan. Klienteli i Znajomym życzę 


Wesołych Świąt || Św P 
Dosiégġ, Roku Wesołych Świąt Pracownia krawiecka 
Julian Świtek -| | ; Dosiego Roku | Anna Janicka - Brzezicha 
mistrz dekarski i życzy swej Paid Bydgoszcz, ul. Dworcowa 68 
BYDGOSZCZ, ul. Dworcowa 15 Zanit Telefon 21-53 
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A wszystkim Członkom cechu 4 
Skład futer — Pracownia kuśnierska z eT. È 
L. TUJEWSKA $ Cechu Fotografów = 
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Wszysłkim Szanownym Klientom 


ZAKŁAD ARTYST.- ARTYST.- FOTOGRAFICZNY 


| 
i Znajomym życzy 
BYDGOSZCZ, UL. DWORCOWA 10 — TEL. 17-72 


WESOŁYCH ŚWIĄT 


ZAKŁAD KRAWIECKI 


A. JANKOWSKI 


! BYDGOSZCZ z skale do radioodb orników 
Śniadeckich 2 (dawniej Dworcowa 15) Znak firmowy Amerykański retusz do katalogów i prospektów 


Í SZTANDARY 
CECHOWE I ORGANIZACYJNE 


WYKONUJE: 
fotografie wszelk ego rodzaju z okazji ślubów, 
przyjęć i uroczystości rodzinnych 
SPECJALNOŚĆ: 
portretv - reprodukcje, powiększenia, zdjęcia 
techniczne, barwne przezrocza do kin orez 
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Szanownej Kiienteli i Znajomym życzy 
WESOŁYCH ŚWIĄT i DOSIEGO ROKU 


SZLIFIERNIA SZKŁA - PODLEWNIA LUSTER 
Edmund Roenspis 


BYDGOSZCZ, ul. Dworcowa 52 


MMM OMEN TOW AMON MOTU UW O AU ZU UJ 


wykonuje fachowo firma 


O nam 


Roboty ręczne i maszynowe 
Rzemiosło artystyczne 
Bieliżniarstwo 


BYDGOSZCZ, A'eje 1 Maja il. Tel. 23- dj 
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BOM Ac OZONE [42] 


Wesotych Świąt i Dosiego Rokule 


wszystkim swym Kuentom i Znajomym życzy B 


Pierwszorzędna Pracownia Obuwia 
DAMSKIEGO I MĘSKIEGO - wszelkłego rodzaju É 


Szanownej Klienteli i Znajomym 
składam serdeczne życzenia 


Wesołych Świąt 
i Dosiego Roku 


K. Jankowski 


Śr nei JÓZEF TYBUREK | 
Bydgoszcz, ul. Długa 72, tel. 37-56 : ZA CASA T UDA osy BYDGOSZCZ, Marsz.Focha 28 | 

(1 minuta od dworca au = 
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Z okazji zbliżających się Świąt, pracownicy i Szef Firmy SAMOCHODOWE 


J. Skarbonkiewicz PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEWOZOWE 
Walenty Waszak 


Bydgoszcz, ul. Zduny 6, łel. 16-31 


tą drogą przekazuje serdeczne życzenia 
Wesołych Świąt i Dosiego Roku 


Szan. Klenteli i Zwierzchnictwu Cechowemu i transporty da: al 


wykonuje wszelkie przewozy 


żarowymi szybko i dogodnie. 
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